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Kraków 14 września. ; ejś 
O niczćm jak tylko o artykule Monitora, |"owania pod drugie, za pieniądze. Nie wcho- 


Cóż za rozliczne nad owym manifestem rzą- | "zimy 
du francuskiego w sprawie Włoch środko= lać, my 
wych komentarze, rozumowania, wnioski a Jemy nieprzez 


nareszcie domysły! Komentarzy on zapra- 
wdę niepotrzebuje , niedziwilibyśmy się gdyby 
się Włochom zbyt jasnym wydawał. Ro- 
zumowania w jego kierunku są zbyteczne, 
bo wypowiedział wszystko co powiedzieć 
chciał , i trzymał się ścisłćj loiki prawa pi- 
sanego i traktatu z Villafranca; nad czóm 
zaś rozumować trudno, oto. nad konkluzyą 
jaką stawia Włochom: wojna bez Francyi. 
W nioskować niebezpiecznie, bo mogłaby jaka 
nowa nieprzewidziana konkluzya spaść na 
publicystów i pomięszać napoleońską niespo- 
dzianką najściślóej wyprowadzone wnioski. 
Pozostają więc tylko domysły. Te mają 
wolne pole zawsze, a może dla tego tak 
małe ich znaczenie. 

W domysłach tych główną odgrywają 
rolę odwiedziny króla Belgijskiego u cesar- 
stwa francuskiego w Biaritz, spotkanie się 
powtórne dwóch Cesarzów, nowa kombina- 
cya utworzenia królestwa Włoch środko- 
wych, nakoniec wykupno Wenecyi. Pierw- 
sze zdaje się rzeczą pewną ; drugie ma Za 
sobą wiele prawdopodobieństwa , tak ' jak 
wszystko co jest w kolei polityki osobistej 
biorącćj coraz więcćj górę. Domysły 0 u- 
tworzeniu nowego królestwa we Włoszech 
są tylko dowodem, że już po artykule Mo- 
nitora nikt nie myśli o przyłączeniu się To- 
skanii do Piemontu, a gdy powrót książąt 
zdaje się napotykać ma wielkie trudności, 
monarchowie nową ułożyć mają kombinacyę, 
któraby się. dała pogodzić z prawem pisa- 
nóm i prawem opartćm na głosowaniu po- 
wsżechnóm , tak głośno w sprawie włoskiej 
występującem. Dotąd domysł to tylko i nic 
więcćj, Monitor nigdzie nie nasuwa tćj my- 
sli. Nakoniec wzmiankowaliśmy o wykupnie 
Wenecyi, jako pogłosce która się często 
powtarza lubo zapewne bez żadnego praw- 
dopodobieństwa, a którą zawsze z pewnym 
wstrętem czytamy. Qświadczyliśmy otwarcie 
zdanie nasze przy projekcie sprzedaży księ- 
stwa Monako to co myślimy 0 podobnych 
targach. Targi te przypominają Ayn? 
targi niewolnikami. Jużby trudno pojąć ja 
opłacić niepodległość pieniędzmi. Są rzeczy 
które jak świat światem np się okupy- 
wały. Cena położona na niepodległość , jak 
by na jaki giełdowy papier, jest rzeczą 0d- 
rażającą. No, lecz jeżeli wiek. przyszedł, 
gdzie jest cena na wszystko, cena pieniężna, 
niechby więc już i tak było, Ale nie ma © 
tóm mowy aby Wenecya była rzecząpospo- 


CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTYCZNA. 
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Częstochowski odpnst— Artyści — Powrót — Bal proponowany— 
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Bajka o hyenie — Menażerya. 


Dzień 8 września, ważne zajmuje miejsce w u- 
roczystościach kościelnych, z powodu przywiąza- 
nych doń odpustów, a szczególnićj w Częstocho- 
wie, w owóm miejscu słynącóm od wieków cou- 
dami, i ściągsjącóm do kilkudziesięciu tysięcy 00- 
rocznie, nietylko z samego Królestwa Polskiego, 
ale i z pograniczny”© krain, To samo więc, co od 
tylu powtarza się wiexóv, ponowionóm zostało i 
w ubiegły czwartek, w którym to dniu owa uro- 
czystość przypadła. Ś g 

W liozbie tedy Warszawian, spieszących do tego 
cudownego miejsca, udał się także i jeden z wa- 
szych korespondentów, aby być naocznym świąd- 
kiem tój ceremonii i podzielić się z wami jéj opi- 
sem. Myśl była dobra, ale wykonanie cokolwiek 
przytrudne, bo jak to za 


przybyciem do owój: 


Kraków 


lity odrębną, Ma ona przejść z jednego pa- 


w szczegóły, może to kogo rozczu- 
do podobnego handlu o kraje czu- 
wyciężoną odrazę, 
m 


fd orespondoncyn Czasu. 


— 


Z Jasielskiego 11 września. 

p. Dziennik wasz poruszył w numerze 206 z d. 
8 września b. r. kwestyą żywotną, kwestyą dewin- 
kulacyi oktawy, czyli zrozumialój mówiąc, zniesie- 
nia odpowiedzialności ciążącój na dawniejszych 
dominiach za sprawowaną opiekę, juryzdykcyą 
nad poddanemi i za ich depozyta pupilarne. Kwe- 
stya nader ważna, bo jak słusznie wykazaliście, 
aż do ostatecznego jéj załatwienia w samym obrę- 
bie krakowskim 2,000,000 złr. m. k. kapitału in- 
demnizacyjnego na zaspokojenie pretensyi z tego 
tytułu powstać mogących zatrzymały sądy. Zada- 
niem mój korespondencyi jest wykazać przyczynę 
dla którćj mimo cesarskiego patentu z dnia 24go 
września 1857, a zatem przed dwoma blisko laty 
zniesienie tój odpowiedzialności orzekającego, ani 
ną krok nie postąpiliśmy dalój niżeli przed wyda- 
niem przepisu tego. 

Jak wiadomo, dawniejsze dominia wykonywały 
sądownictwo patrymonialne, jako takie rozstrzyga- 
ły spory M jia poddanymi wynikające, a zarazem 
czuwały nad majątkami małoletnich. Odnośnie 
więc do tego obowiązane były dominia w wypa- 
dzach bliżćj oznaczonych przechowywać depozyta 
poddanych swych, przyjmując na siebie odpowie- 
dzialność już zsamego prawa na '/, wartości dóbr 
ciążącą. Ustawa ta a właściwićj mówiąc orzeczo- 
ne przez nią prowadzenie depozytów, jak wiele 
innych ustaw w praktyce, nie znalazła zastósowa- 
nią tak dalece, że policzyćby można dominia, de- 
pozyta u siebie przechowujące. Przyczyną tego 
był biedny stan włościanina, przy którego śmier- 
ci zaledwie małoznaczną znajdowano gotówkę. 
Grunt i dobytek, to był jego majątek, jego sukce- 
sya. Ten zaś z małym prawie wyjątkiem, nigdy 
w obce nie przechodził ręce, gdyż. podług przepi- 
sów © prawie spadkowem włościan, dziedziczył 


pozostałe gospodarstwo najstarszy syn z prawem |. 


spłacenia rodzeństwa, Spłaty te zwykle działy się 
wtedy, kiedy spadkobiercy przychodzili do pełno- 
letności. Procentem od kapitału było wyżywienie 
i utrzymanie tych, którym los prawa pierworodz- 
twa odmówił. Był to i jest jeszcze dotychczas ro- 
dzaj fideikomisów włościańskich zapobiegających 
pije Bieoznaraa rozdrobnieniu karep o. Meira 
skich. Wzwyż przytoczone powody pociągnęły za 
sobą to RA że w PR wili Tay ie abeg 
otwo patrymonialne ustało, a przeszło wręce pań- 
stwa, sądy nowo wprowadzone od wiejskich do- 
miniów prawie żadnych nie odbierały depozytów. 

ava, mimo że już cesarski patent z dnia 24 
września 1859 (n. 179 Dz. Praw) orzekł jéj. znie- 
menie, Ciąży na gruncie od ogłoszenia patentu 
z dnia 17 kwietnia 1848 pańszczyznę znoszącego, 
W Ae. Wartości ziemi, stósownie zaś do $ 31go 
Patentu z dnia 8go listopada 1853 na % części 
wartosci Wymierzonego wynagrodzenia za zniesio- 
ne powiuności poddańcze w obligacyach tym oe- 
lem winkulowanych, naimie dominium wystawio- 
nych a w depozyt sądowy złożonych. To. co $$mi 
1 18 Pat. z dnia 24go września 1857 oddane zo- 


świątymi, przędzeć się przez te tysiączne tłumy, 
rozpierające, żę tak powiem, mury przybytku pań- 
skiego , I zalegojące cmentarz miejscowy, wśróć 
grzmiących pieśni, katdój po szczególe kompanii, 
nie pilnującćj ni treści ni nét , ale chwalącój Boga 
całą piersią, nie zaś jednością harmonii. Kto nie 
widział naocznie częstochowskiego odpustu, temu 
nie pomogą tu żadne opisy, bo ni płodność my- 
śli, ni też biegłość pióra, nie zdołają objąć, at 
mnićj skreślić tego obrazu, jaki za przybyciem przed- 
stawia Się zdumionemu oku. Jedynym środkiem 
na ogarnięcie spojrzeniem tego imponującego wi- 
doku, jest zdobycie miejsca na chórze, z którego 
całe wnętrze kościoła wraz z poruszają08 Sg jak 
fale na morzu masą, przedstawią się jak na dłoni, 
Na owym tedy chórze spotkałem się z przyby- 
lemi z Warszawy artystami, to jest p. Apolinarym 
Kątskim (. ypkiem) i Ferdynandem Duloken 
fortepianistą. Nie ządłago potóm miejscowy jone- 
rał pauliński, wprowadził tamże i świeżo przyby- 
łą do Warszawy z Włoch śpiewaczkę pannę He- 
lenę Zawiszankę, którą również pospieszyła na od- 
pust. Dobrany ten teroet, zajął mnie nie mało, 
chociaż z drugićj strony pomyślałem w duchu: 
Co też oni zamierzają tu robić? Hoa ich głosy, 
choćby najozarowniejsze jak tój śpiewaczki, Wy- 


15 Wrzesnia — Czwartek, 


AS 


wśród |lub palców 


Roki 1650. 
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stało decyzyi władz obwodowych, to jest pre- | milczy teraz. Milczy i Patrie.: Pays najwięcéj rzą- 
tensye za. wszelkie niesłusznie czynione daniny | dowy, bo ministeryalny, powtarza jedną zwrotkę: 
i pretensye pregrawacyjne (ungebu rlich abgestat- „wy onanie pokoju w Villafranca uczyni Włochy 
tete Leistungen und Pragravationsanspriche) zo- |wolnemi po Adryatyk; los Wenecji zależy od 
stało już przeprowadzonóm w większćj części pro- | Włoch środkowych.* Dzienniki angielskie tryum- 
wincyi naszćj, tak że każdy z właścicieli ziemskich |fują. Popierając Piemont, Anglia niszczy rr 
posiada już w rękach swych świadectwo stwier- | w Villafranca, niszczy plan koniederacyi włoskićj, 
dzające, że pretensye te po koniec roku 1857 przez | naraża na szwank państwo Kościelne, poka 
dawnych poddanych zameldowanemi nie były, a |targ 12-milionowy albo 25-milionowy, jak chce M. 
tak działalność na drodze dewinkulacyi oktawy | Post i teary więośj niš nową Belgię pod bokiem 
jest już 'prawie w tym kierunku ukończoną. Lecz | Francyi. Polityka Piemontu pokazała się włoską, 
pozostała nam jeszcze długa droga sądowa, i na | krętą, bystrą, odbierającą H ą ręką dary Fr 
téj niestety sprawa ta od Igo stycznia 1858 na- |oyi a drugą Anglii. Nie mogło być inaczćj, 
potyka na trudności dotąd nie usunięte, o których | bo żaden naród dobrze prowadzony nie spuszcza 
napomknę: gii moz na łaskę, choćby najlepszych przyja” 

. 4 Pat. wspominanego orzeka, że oprócz |ciół, ale czy polityka piemoncks była istotnie bie- 
świadectwa władzy obwodowćj, właściciel otrzy- | głą? W tym względzie zdania się różnią’ Monitor 
mać. powinien od sądu appellacyjnngo abso- | przypomina Piemontowi, że w konfederaoyi byłby na 
lutorium z oddania depozytów sądowych i mało- | czele całych Włoch, a-bez konfederacyi będzie sam. 


letnich. Wielu z mych sąsiadów opartych na tym Artykuł Monitora znaczy, że Francya zakończy 
przepisie 


rawa, przy wyłuszczeniu powodów, że | konferencye w Zńrich © szmą Lombardyę, a spra- 
żadnych depozytów nie prowadzili, uczyniło po- |wę księstw zostawi kongresowi. Cesarz nie mógł 
danie do sądu appellacyjnego w Krakowie, które | inaczéj postąpić. Upierać się przy pierwszym pla- 
jednak dotychczas pozostało bez ekutku. Sąd appe- | nie, byłoby to naruszać zasadę, rozniecać włoskie 
lacyjny mając wątpliwość jak postępować z do- | zgrzewie i obracać je przeciw sobie. Zapewniają, 
miniami, które żadnych dopozytów nie oddawały | żę większość ministeryum była za uszanowaniem 
sądom powiatowym, przedłożył tę kwestyą do Wys. |tego co się stało. Pan Pietri pojechał z St. Sau- 
Ministeryum Sprawiedliwości, jak się z otrzyma- |vgur do Włoch. Jeżeli nic nowego nie nastąpi we 
nych na podania nasze rezolucyj dowiadujemy, | Włoszech środkowych, kongres los ich zdecyduje. 
gdzie wśród nawału czynności rzecz ta jako mnićj | Piszę przypuszczając, że podróż księcia Metterni- 
ważna zapomnianą zapewne została. Podnosząc | cha do Wiednia ułatwi zebranie się kongresu. O 
więc głos w sprawie kraj cały obchodzącćj, bo | usposobieniu mocarstw, które wezmą udział w kon- 
znaczne ziemianom kapitały do dyspozycyi w tych | gresie, nie ma jeszcze nic pewnego. Kto wie, czy 
krytycznych czasach oddającćj, tuszymy sobie, że jak to ma przewidywać Francya, zkongresu wyj- 
sąd appellacyjny któremu przykre stósunki oby- | dzie restauracya, któréj zrazu Anglia pragnęła. 
watelstwa aż nadto znanemi być muszę, spieszne | Kto wie także czy z kongresu nie wypłynie da- 
załatwienie pytania wątpliwego wyjednać zechce. | nie księstw włoskich księciu Lieuchtenberskiemu 
Jak najspieszniejsze rozwiązanie tego pytania, tóm| wnukowi byłego wicekróla włoskiego, który miał 
okazuje się pożądsńszóm, że jak z dalszych ustę- | prawo następstwa do tronu włoskiego po Śmierci 
ów Patentu przekonywamy się, pozostaje nam Napoleona Igo. Rosya nie chciała dla ks. Leuch- 
jeszcze daleka droga do zrealizowania celu osta- | ten rskiego tronu księstw włoskich z tytułu wy- 
tecznego życzeń naszych; gdyż po otrzymanćm boru, jak się to stało wŚSzwecyi r. 1810, ale mo- 
absolutoryum, które nam dotychczas nie jost u e- że go przyjąć z tytułu de 1 kongresu, jak się 
lanóm z powyższych pewodów, Patent cesarski to zrobiło z tronem greckim i belgijskim. Stawia- 
nakazuje rok czekać na wydanie świadectwa sądu |jąc się z uszanowaniem między zasadą a kongre- 
appellacyjnego potwierdzającego zniesienie oktawy | sem, zdając się na wolę narodu i wolę kongresu, 
na dobrach jako i na kapitale, poczóm zanotowanie | zapowiadając to wyraźnie Włochom i całéj Euro- 
Re świadectwa w. hipotece, nakoniec z kapitałem | pię, Cesarz zdziera z większości głosów, jaka się 
indemnizacyjnym nowa nas oczekuje pertraktacya | pokaże na kongresie pozór koalicyi przeciw Fran- 
sądowa! Daleka więc droga, a bieda tak bliska! | oyi, koalicyi o którój wiele mówiono. Co robi Ce- 
Pominąć tu itego nie można, że winkulowane |sarz w sprawie włoskićj, jest powtórzeniem tego, 
obligacye indemnizacyjne równie jak kuponami | go zrobił wsprawie rumuńskićj. Cesarz idzie, lecz 
opatrzone losowaniu podlegają, co w przypadku | nie zapędza się, i o co mu chodzi najwięcćj, prze- 
ich wylosowania pociąga za sobą złożenie kapitału | dłaża dobre stosunki z Anglią. 
w depozyt niony, który już daléj nie będąc pro-| Presse jest gwałtowną w sprawie włoskićj, bo 
centowanym, staje się martwym kapitałem. opiera się na saméj zasadzie i wzdycha do polity- 
ki tak zwanćj energiczniejszćj. Jest także gwałto- 
Paryż 10 września. |wną Opinion Nationale, choć napróżno, bo nadzie- 
Znacie artykuł Monitora, wokół ręki cesarskićj je jéj nie ziszczą się. Dla oz ików w naj- 
ogłoszony w Sprawie Włoch. Po tym artykule, | ważniejszem jest wiedzieć, jak stoją zr 1 stro- 
który zrobił spadek na giełdzie, nie ma bardzo co | ny, i jaki jest rzeczywist feni polityki cesar- 
isać. Monitor zapowiedział wyrażnie, że istnienie |skićj, godny pilnego a> 6. D + Rąp ży SĘ 
onfederacyi włoskićj i los enecyi zależą od| mogą się jeszcze pokazać. | zienniki francuzkie 
postępowśnia Włoch środkowych. Monitor nie na-|prawie zapominają o Sabaudyi, która może posła- 
pomknął nio o państwie Kościelnem i polityce fran- | żyć a m a ek „„12-milionowe króle- 
cuzkićj, dla kt rej nie jest na rękę 12-milionowy | stwo piemono Só ym. aiku jednak namiętno- 
Piemont. W imieniu Piemontu Siecle odpowiada, | $0 84 żywe I pokazują się nieraz publicznie w są- 
że Włosi nie chcą konf:deracyi, że chcą jedności | dà 
i że ta jedność obróci się na korzyść Wenecyi.| Konferencya paryzka, 
Constitutionnel, który wybujał raz w myi przeci- | wie rumuńskiej, 
wnéj polityce cesarskićj, z prostego roz 


która się zebrała w spra- 
przeci- I zdecydowała, że książę Couza u- 
ożenis roli, | da się do Stambułu po inwestyturę dopiero wten- 


dobyte z piersi; albo pełne zachwytu tony Skrzyp” 
cowe, lu wy z pod smyczką lego, 
plokena, nie znikną w tém pienia 
tysiąca pomięszanych odgłosów, od jakich aaa 
ściany świątyni pańskićj, ï nierozpłyną się 7 cicha 
w powietrzu, nie zostąwiwszy najmniejszego PO 
sobie brzmienia ? 
Jak bądź tak bądź, dość że trio te przybyło nie 
w zamiarze dać Się słyszenia ludowi zajęte na- 
bożeństwem, nie zaś muzyką, ale jedynie W S£rom- 
nym celu, bez pretensyj zwracania na £i$ Uwagi, 
przyłożenia się Ć0 uświetnienia uroozystof przez 
onanie na chwałę Bożą najpierwszych dzieł 
religijnych. ś 
Mało tedy bacząc na bijące w niebo ludowe 
pienia; przystąpili do dzieła, lecz dziwdym jąkimś 
wypadkiem, CZy zrządzeniem losu, W Miarę ich 


poczucie piękna. Któż bowiem zdołałby odwrócić 
uwagę jego od rozpoczętćj raz przezeń pieśni, je- 
żeli nie coś prawie nadziemskiego, a jakióm wła- 
śnie wydało się owe pienie i, owładające 
Z taką swobodą tę masę! Pobożna zatóm jéj piel- 

zymka, jek i jéj współtowarzyszów nie była bez 

orzyści, a błogie zadowolenie jakie z sobą unieśli 
z tego miejsca świętego, godnóm jest zaprawdę 
zazdrości. 

Przykładny pod każdym względem porządek 
na kolei żelaznćj, ułstwił nam szybki do Warsza- 
wy powrót, a uniesione z téj wycieczki wrażenia, 
na dg zaprawdę pozostanę w PAMIĘCI, Odży. 
wiane wspomnieniami to świętego miejsca, to ową 
niezaprzeczoną pobożnością Ioe» p otrzyma- 
wszy po ojoach w puściźnie, dotąd przechowuje 
tak święcie ! — 


onywania, gwar zmniejszał się W kościele, a| Długo jeszcze podobne myśli snuły mi się po 
kia pieść „Salve Regina* spiewana rzez artyst- iio dopóki o z405 = PAN Się szybkością bły- 
E zaczęła chwalić Przenajczystsżę Fanne, umil- |skawioy, od świę sra 08, nie znikły z oczu do- 
kły pienia w całym domu Bożym; 4 dźwięczny | minujące po wol posz starćj i nowój 
głos jej owładnąwszy masę, zdawał Się ją kłonić chowy, któr e budziły radości, za zbli- 


żaniem „gł biari tęsknoty w chwili roz- 
stawania 


Na drugi dzień po odbytćj uroczystości, znale- 
zliśmy się na dawnem swem miejscu, to jest na 


do tém większój skruchy i religijności, do tém 
ód błogićj ciszy, przerywa- 


większój modlitwy, wśr 
néj tylko tonem pieśni aniels b ; : 
P udzie naszym jest 


okazuje się z tego, że i w 


ch » 0 tyle 


czas, kiedy sprawy publiczne mu pozwolą. Zmniej- 
Sza to słusznie czy nie słusznie niebezpieczeństwo 
ukorzenia się nowego księ ia w Stambule. Żyda- 
nie większości konf :rency: w sprawie Dunaju, ks. 
Metternich i pan Mussurus wzięli znowu ad refe- 
rendum. 

„Dzis Cesarstwo udają się do Biarritz. Król bel- 
gijski ma przybyć tam dopiero 14go pod nazwi- 
skiem hr. de Li ken. Zapewne przybędzie čla za- 
pewnienia co sę tyczy kwestyi f ntyfizacrj Ant- 
werpii, W Bauritz jest wiele Rosyan. H.. Ca- 
v u: jeszcze n'e przybył, jeżeli przybędzie. W świe 
cie du h>wnym panują obawy. Alarmści 2 taktyki 
stronnie:ćj, «idza możneść odwiedzenia C:s:rza 
przez Ojca śv. lub udania sę Ojca św. do Hisz- 
parii. Do tego nie przyjdzie. W celu reform miał 
powoł: é Oic'ec św. do . zymu księcia Chigi, nun- 
cynvsza w Monach um. i 

Śm'eré Cesarza marokańskiego i operarye Hi: 
szpanii w Afryce uważane są za dcść ważne. An- 
glia troskliwa o Gibralt:r, czuwa, sle jsk dotąd 
nia d miga sę obj ś1iema od Hiszpanii. Pays po- 
siç ił temu przedmictowi osobny artykuł. Amba- 
sada turecka czeka przybycia swego dawnego am- 
basadora Dżemil bejs syna Reszyda paszy. 

Min ster wojny udał się do Seymur, gdzie jak 
wiadomo jest szkoła jazdy. Po lustracyi szkoły 
minister odbędzie manewra zjedną dywizyą jazdy 
stojącą w tamtych stronach. 

Książę Napoleon ma zrobić wycieczkę w góry 
Auwernii i Szwajcaryi. 

Nowy bilans bankowy pokazał utrzymywanie się 
nieufaości w świecie przemysłowym i handlowym 
to jest wświecie pracy. Suma wekslów bankowych 
zniżyła się tego miesiąca o 44 miliony. Świat 
pracy lęka się najwięcćj zbrojenia się morskiego. 
Mnićj znani wygnańcy licznie wracają. 

jednym z moich lictów znalazłem nowinę, 
że budżet Paryża wynosi 100 fr. Ja mówiłem o 


100 milionach. 
Londyn 8 września. 

SS. Głównie zajmującóm zdarzeniem jest wy- 
jazd statku „Great Eastern“, który się wczoraj 
na pierwszą przejażdżkę swoją puścił. Kilka mniej- 
szych parowców dopomogło do ruszenia téj masy 
z miejsca i sprowadzenia jéj do ujścia rzeki. Z po- 
czątku obawiano się że operacya ta zabierze wiele 
czasu i napotka trudności, a pomiędzy niesłycha- 
nemi tłamami zebranemi na brzegach w Deptford 
i Isle of Dogs, słyszeć można było powątpiewa- 
nia, i jak zwykle w Awglii zakłady robiono, że 
się rzecz nie uda. Ale gdy olbrzym ten ruszył 
z łatwością z miejsca i majestatycznie płynął z rze- 
ką, jeden okrzyk podziwieria i radoś i. powstał 
w tój masie ludu. dalszym postęcie rozumiano 
że długość statku przedstawi niebezpiecz À 
w zakrętach rzeki około Greenwich i Bląckwali, 
ale i to pokonano, i statek ten nadzwyczajny, 
z największą łatwością dał się przeprowadzić przez 
najtrudniejszą może próbę, na: którą wystawiony 
będzie. Wszystkie doniesienia zgadzają się w tém, 
że rozmiary i działanie tak śruby jak kół tak są 
wybornie urządzone, że tylko podziwienie wzbu- 
dzić mogą. 

Chociaż amnestya nadana przez Cesarza Napo- 
leona tyle mu serc we Frarcyi ująć miała, prze- 
wódzcy polityczni za krajem, którym powrót do 
kraju tym aktem jest dozwolony, odrzucają pa- 
blicznie tę łaskę, każden prawie dla innych po- 
wodów. Protestacye pp. Ludwika Blanc i Wikto- 
ra Hugo już dawnićj były ogłoszone, dziś Times 
zawiera podobne od p. Edgarda Quinet i, Feliksa 
Pyat. Pierwszy, chociaż niechco sam korzystać 
z ułaskawienia, niema nic przeciw temu aby inni 
dla osobistych okoliczności powrócili do utraco- 
nych praw obywatelskich, drugi oświadcza, że 
tylka z wolnością,- obrońcy jéj powrócić mogą. 
P. Quinet zaprzecza Cesarzowi prawa tak wy- 
gnana jak ułaskawienia i niechce powrócić do 
Francyi, bo tóm by sobie związał ręce i niebył 
w stanie dalój służyć swój ojczyznie. P. Feliks 
Pyat, całkiem odmienne ma zdanie cd powyż- 
szych, powątpiewa o patryotyzmie i rozsądku w wy- 
czekiwaniu póki Francya się zmieni, twierdząc, 


że jeżeli wygnańcy czekać będą na prawo lub 
wolność we Francyi aby powrócić, mogą czekać 
nieskcńczenie długo. Poleca czya w miejscu bier- 
nego cierpienia, chociaż to tak trudnym się wy- 
daje, i utrzymuje ża dla dobra Francyi jest po- 


bruku warszawskim. Pierwsza tody nowinka jaka 
doszła naszych uszu, była pogadanka o wielkim 
balu, jaki szykują tu na dzień 20 września w ro- 
cznicę pełaoletności Następcy troru, a w którym 
to dniu spodziewają się wielu łask monarszych, 
Bal ten p. n. obywatelskiego, ma swoją Swie- 
tnością przyćmić wiele „inaych, A sprostać owym 
jakie dawano Przy powitaniu dzisiejszego Monar- 
chy w Warszaw] p Króla Polskiogv.. Najpier- 
wsze znamienitość. Heidi przyjęły na się obo- 
wiązek urządzenia 1 1 We takowym, a koszte 
onego maję być pokry o odywątelskiemi składka- 
mi. Pałac Namiestoiko wari na Srakowskiem. Przed- 
mieściu cbrano za najwłaśći wszy do tój zabawy, 
tem bardzićj gdy tenże TaZ J PI wydawaniu 
balu dworskiego przez marśsza'x0* ezląchty pol- 
skiej, odpowiedział zupełnie wsze wymaga- 
niom, Idzie tylko o zjazd towarzystwa, mianowj- 
oie dam, które powiększćj części naj Jeszcze 
dotąd albo zagranicą, albo w dobrach swoich, 
Hrabina Franciszkowa Potocka, Starzyńska i księ- 
ina Woroniecka, zaproszone podobno zostały na 
gospodynie bslu; ustanowiony zaś oddzielny ko- 
mitet, trudni się urządzeniem tegoż. Jak s'ę gkoń- 
czy i jak się powiedzie, 


OWAS z Czwartku 15 Września 1859. 


trzebą dla wygnańców powrócić, zostawiając na- | Przemyśl, którędy gościniec prowadził, pierwsze 


stępne działania czasowi i okolicznościom. Z tego 
by wnosić m'żna, że p. Pyat może „skorzysta 
z amnestyi, bo zwykle tak rozumuję ci, którzy 
pokornie powrócić zam;ślsją, a usprawiedliwienia 
szuksją. 

Londyński rsprezentant kompanii kanału suez- 
kiego p. Langa, wydał właśnie pisemko o poło 
żeniu tego przedsiębiorstwa. Kompania, powiada, 
otrzymawszy potrzebne fundusze, rozpcc:ęla swe 
czynnośii i postanowiła dalój działać, chociaż 
„ni prawne (dlegilimate) wdanie się* angielskich 
rezydentów w Tu:cyi 1 Egipcie zatrzymsło dzis 
roboty. Wdanie się to nazywa „nadużyciem wpły- 
wu poltycznego* i poddzje rzecz pod rozwage 
angielskich bankierów, kupców i właścicieli ckrę- 
tów. Całą oporysyą przypisuje lordowi Palmec- 
stenowi, wymieniając in ych członków gabinetu, 
lorda John Russell, pp. Sidney Herbert i Milner 
G bson, jako eprzyjających przedsiębiorstwu, U- 
wiadania że lgo listcpida odbędzie się w Pa- 
ryżu jeneralne zgromadzenie akcyonaryuszów, na 
któróm administracya będzie zmuszoną oświad- 
czyć, usprawiedliwisjąc przerwę w robotach, że 
okoliczność ta pochodzi z wdsnia się rządu an- 
gielskiego, które to wdanie się nietylko się nie 
zgadza z zdaniem kilku członków obecnego ga- 
binetu ale przez nich uznane było w parlamencie 
jako niewłaściwe. „BA 

Times powiada w tym przedmiocie, iż p. de 
Lesseps mocnoby się omylił, gdyby się spodzie- 
wał udziału od kapitalistów angielskich, lecz je- 
żeli śmielsi spekulanci znajdą 8ię na kontynencie, 
Anglicy bardzo się cieszyć będą widząc ich pró- 
bujących szczęścia. W tych czasach, twierdzi, ko- 
leje żelazne nitrównie są korzystniejsze jak kanały 
i drogi Eufratu okażą się rzeczywistą drogą przy- 
szłego handlu, która może z czasem zniszczyć 
przedsiębiorstwo w Suez, gdyby to nawet z po- 
czątku przedstawiło jakie widoki finansowego po- 
wodzenia. KE: 

Dziś jest w Timesie list księcia Józefa Ponia- 
towskiego odpowiadający na zsrzuty mu uczynione 
przez piemonckie dzienniki, i w odpowiedzi téj 
zapewnia, że jest istotnie posłannikiem rządu fran- 
cuskiego i zadaje fałsz rzuconym na niego po- 


twarzom, nie wymieniając je jednak. Zapewne |, 


z tego poszło, że nieprzyjazna Gazeta Kolońska 
wszystkiemu co jest słowiańskie, powiada że p. 
Poniatowski, jak każden Polak wiele ma długów 
i przez wierzycieli swych przytrzymany jest we 
Fiorencyi, w czóm się mocno myli, bo najprzód 
książę Poniatowski nie jest Polakiem ale Wło- 
chem naturalizowanym we Francyi, i słowa podo- 
bno po polsku nie mówi, a potóm zanadto dó- 
brze umie sobie radzić aby długami miał się kło- 


r kolei obwodowe miast. w namiestoictwie lwow- 
skiem, przysposobił tod erdeczne i czułe powita- 
nie, że każdy z zi ov przyklaśnie zaszczytowi 
mieszkańców jego ny pierwsi i umieli uczcić 
godnie obecność ¿dzieła m: z taką gorliwością dla 
dobra kraju pracoz0 kameazać chcieli, że umieją 
ocenić owe niewcz. ych w ciągu urzędowa- 
nia sam doznawał,+'; Me miasto poświęciło wy. 
poczynek zwyczajny, oiikając nim przybył pan Mi. 
nister, do półdo trzecićj godziny po półaocy, ażeby 
mu złożyć oświadczenia najszczerszych uczuć swo- 
ich. W miejsca gdzie zajazd, pierwsi przemyscy 
JJMość Biskupi, ksiądz baron Jachimowicz i ksiądz 
Wierzchlejski z klerom swym na czele witali Go- 
ścia, przy nich władze wojskowa z zastępem swo- 
im, obywatele ziemscy, urzęda cywilne i burmistrz 
z wydziałem miejskim, a od stacyi daićj preez most 
na Sanie całą ulicą uradowana stała publiczność 
oświecając pochodniami drógę do gmachu rządo. 
wego, dokąd p. minister w zawdzięczeniu tak wicl- 
kićj atencyi obywatelstwa udał się i przyjmował 
wszystkich z podziękowaniem za tak serdeczne 
przyjęcie. 

Z równą uprzejmością witany był p. minister i 
w dalszćj z Przemyśla podróży, a mianowicie na 
wstępie do obwodu lwowskiego w Gródku, gdzie 
starosta obwodowy JW. radzca nadworny Kratter 
Jego Ekscelencyę ok tyki i towarzyszył do sa- 
mego Lwowa. Tu zaś u rogatek oczekiwał Gościa 
pożądanego z wydziałem miejskiem w gronie liczne- 
go obywatelstwa gminy tutejszćj burmistrz miasta 
Lwowa W. Franciszek Kroebl, i na wjeździe po- 
witał temi słowy: 

„Ekscelencyo ! 

„Wieść o przyjeździe Waszćj Ekscelencyi do Lwo- 
wa przejęła wielką i szczerą radością umysły wszy- 
stkich obywateli tego miasta, zachowujących dla 
osoby Waszćj Ekscelencji wdzięczność i serdeczne 
przywiązanie. 

„Tem uczuciem jwiedziona staje przed Waszą 
Ekscelencyą Rada miejska z Magistratem tu u krań- 
ców miasta, pragnąc pierwsza mieć zaszczyt powi- 
tać Cię w nowem dostojeństwie i złożyć Waszćj 
Ekscelencyi w imieniu obywatelstwa stolicy wyraz 
niezmiennćj, głębokićj czci i uszanowania.* 

Po tćj przemowie wprowadzali reprezentanci 
gminy miejskićj z swym burmistrzem na czele p. 
ministra do miasta i towarzyszyli do gmachu na- 
miestnictwa, gdzie znowu tłumnie zebrana publi- 
czność Gościa oczekiwała, a dostojni naczelnicy 
władz i urzędów z znakomitszem obywatelstwem, 
w bliższem spotkaniu po krótce tylko powitali, iż 
nie chcieli zaużonemu podróżą odbierać potrzebne- 
go spoczynku, a gotując się na wieczór z okazal- 
szem przyjęciem. Pod wieczór zajaśniały przed na- 
miestnictwem dwa wystawne obeliski w tysiące 
lamp strojne, a około 9ćj godziny wyprawiło mia- 


Lwów 12 września. Dzisiejsza Gazeta Lwow- sto nieprzejrzany pochód z wachlami, w którym 


ska podaje pod datą wczorajszą obszerniejszy opis 
przybycia p. Ministra spraw wewnętrznych hr. Go- 
łachowskiego do Lwowa; takowy więc podajemy 


rzynie ORT 
wia mało będzie biedy z niemi wśród zimy, zwła- 


posłużyć mogą 
obławy, o których wsrtoby już pomyśleć teraz, 
camiast wytępiania kuropatew, zajęcy i innych — 
Z miesiącem wrześniem, który jaż zawitał, po- 
wróciły i deszcze. Tak zwykły w czasach dawniej. 
szych dzień pogodny i ciepły, rządkością jest dzi- 
aiaj, a przeciwnie słotoy i chłodny, staje się teraz 


doniesiemy wam późnićj.— | powszechnym. Dzień skurczył się znacznie, wycię- 


uczestnictwo brali młodsi z obywatelstwa, z urzę- 
dów iszkolna młodzież. Przechodzili z muzyką mia- 
sto trzema oddziałami, zatrzymując się z okrzyka- 
mi radości przed pomieszkaniem Jego Ekscelencji, 
podczas gdy członkowie towarzystwa muzycznego 
wyprawiali serenadę na słowa przygodnćj tre- 
ści, do których dyrektor instytutu muzycznego p. 
Mikuli muzykę ułożył i z członkami wykonał. U- 
niesienie publiczności było tak serdeczne, tak czu- 


ć|łe, a wyraz szczerćj radości z przybycia dostojnego 


Gościa tak powszechny, że Jego Ekscelencya nie 
mogąc utulić wdzięcznego w sercu swojem wzru- 
szenia, wystąpił i w głos do zgromadzenia_te prze- 
mówił słowa: 

„Kochani Rodacy! 

„Kiedy przed dziesięcią laty Najjaśniejszy Pan 
nasz Miłościwy powołał mię do Galicyi na posadę 
Namiestnika, powitaliście serdecznie przybycie mo- 
je do kraju; dzisiejsza uroczystość jest mi rękoj- 
mią, że starania moje około rodzinnćj naszćj zie- 
mi zasłużyły sobie na serdeczne Wasze uznanie. 
Dziękuję Wam kochani rodacy za ten drogi mi 
objaw uczuć Waszych, który „nietylko dla mnie, 
ale także dla całćj mćj rodziny niewygasłym się 
stanie. Niech żyją mieszkance miasta Lwowa!“ 


na, Oraz tyle innych, wychodzących po za program 
letnich taw, ipe at h p z 
ko wesołych. 2 3 

W Teatrze wielkim, Najczęścićj dawane było 
Rigoletto, a chociaż Kamiński robił oo tylko mo- 
żna było robić, publiczność jąkoś nie mogła 2%- 
palić się do tój opery, A to zapewne z powodu iż 
do sytu osłuchsła się jój z Włochami. A 

Konkurs Żółkowskiego zapewne już lada dzień 
rozstrzygnięty zostanie, A tymozesem trwa dalej 
konkurg Starzyńskiego, W którym termin do nad- 
syłania prao dramatycznych, naznaczony zosta 
do dnia 31 grudnia 1859 r. Nie należy nawet wąt: 
pió, że oba te konkursa, przyczynią się znacznie 
do pomnożenia repertoaru dramatycznego orygi- 
nalnemi komedyami.— 

Nadzwyczaj Warszawian ubawiła pogłoska od- 
dawna już puszczona po kraju, o jakiejś hyeme, 
która uciekłszy z jakiejś menażeryj, udała się W O: 
kolice gubernii płockićj itam szerzyła mordy i 
zniszczenie. Wiadomość ta przeszedłszy do gazet 
zagranioznych, zolbrzymiała podwójnie i z owej 


} | publiczności; mią 


EZ ZE WEZ ZZOZ" 


a w roku bieżącym zobowiązało się aktem w d. 
12 maja rozszerzyć to gimnazyum do stopnia gi- 
mnazyum zupełnego czyli wyższego o ośmiu klasach, 
przez stopniowe tworzenie co rok jednćj klasy, 
tak iż z rozpoczęciem zimowego półrocza, przybę- 
dzie w nićm piąta klasa, i tak kolejno jedna klasa 
wyższa przybywać będzie. Mipisteryum oświecenia 
reskryptem swym z dnia 19 sierpnia potwierdziło 
tę fundacyę, która nosi nazwę Franciszka Józef:, 
na pamiątkę ocalenia życia JCmci. Jest to pierwszy 
przykład w Gslicyi założenia i utrzymywania gi- 
mnazyum kosztem gminy. 


Wiedeń 13 września. Bar. Bsch poseł cesar- 
ski w Rzymie, który miał jutro wyjechać na posa- 
dẹ swoją, wstrzymał swój wyjazd. Driś wieczór 
miał odjechać do Paryża książę Ryszard Metternich. 

— J. C. K. Ap. Mość nadał hr. Ryszardowi Clam- 
Martinic rotmistrzowi w oddziale adjutantów, go- 
dność szambelana. 

— Gaz. Wiedeńska pisze z powodu doniesienia 
Gazety Piemonckićj o zakładnikach: Ani z Piemontu 
ani z Lombardyi wojska cesarskie nieuprowadzały 
zakładników, lecz te osoby z Lombardyi iz Wene- 
cyi, które były mocno skompromitowane w osta- 
tnich wypadkach i przeciw którym pewne wyraźne 
mówiły zarzuty. Z pomiędzy nich, sześciu lombard- 
czyków już przebyło granicę austryacką pod Boden- 
bach 31go sierpnia, a będąc w potrzebie przez wzgląd 
miłosierny otrzymali wystarczającą kwotę na po- 
dróż. Indywidua téj samćj kategoryi z Wenecji po- 
chodzące wypuszczone już zostały z własnego po- 
stanowienia J. C. Mci na wolną nogę i bez prze- 
szkody wracają do domu z zapomogą tak jak tam- 
te na koszta podróży. 

— W chwili, kiedy coraz większy objawia się 
w Niemczech ruch reformy Rzeszy niemieckićj, nie 
od rzeczy będzie przytoczyć o nim głos urzędowe- 
go organu austryackiego. Gazeta Wiedeńska w wie- 
czornym swoim dodatku z dnia 10 b. m. rozpo- 
częła szereg artykułów P. n.: „O reformie Zwią- 
zku“. W pierwszym z nich czytamy co następuje: 

„Nie od dziś zaczynają się odzywać głosy za re- 
formą aktu związkowego, za ulepszeniem tych in- 
stytucyj, które połączyły rządy i ludy niemieckie 
w jedną wielką polityczną całość. Objawiały się 
one różnemi czasy i z powodu różnych okoliczno- 
ści, zahaczały się one mnićj lub więcćj o istnieją- 
ce stosunki prawne, mnićj lub więcćj okazywały 
dążność szanowania prawa historycznego i na jego 
podstawie wznoszenia dalszćj budowy. Tym razem 
ruch reformy ma odrębną cechę. Nie mylimy się 
zaprawdę utrzymując, że cecha ta ściśle zespołoną 
jest z głównym powodem obudzenia tego ruchu, 
że od niego nabyła swćj barwy, mocy i kierunku. 
W pierwszych mi tego roku zaszły na polu 
polityki ze wypadki, które silnie wetrzą- 
sły uczuciem narodowości niemieckićj. Słusznie pa- 
tryotyczni mężowie wyrzekli, że ten wybuch uczu- 
cia narodowości niemieckićj stał się największym 
od dawna wypadkiem dziejów niemieckich. Czego 
wówczas żądały Niemcy, czego żądała większa 
część ludów i rządów niemieckich, nie spełniło 
się—a uczucie narodowe nie zostało zaspokojonem. 
Skutkiem tego nastąpiło zniechęcenie umysłów, głę- 
bokie niezadowołenie, które się po części zwróciło 
przeciw istniejącemu składowi Związku i gniewało 
się na instytucye, w których leży wyraz i rękojmia 
wspólnictwa wszystkich części Niemiec. Nie jeste- 
śmy zdania, aby niezadowolenie wybrało sobie wła- 
ściwy przedmiot nagany, wszelako nie możemy za- 
taić, zkąd wyszedł najpierwszy popęd w ruchu re- 
formy, aby pokazać, iż nie tajno nam, że tym rnchem 
pokierowały wielkie sprężyny i chwalebne pobudki. 
Lubo nie możemy zgodzić się na to wszystko, co 
ze względu na dzisiejsze stosunki związkowe sta- 
wiano jako wymagania prawowite, nieuniknione, 
przecież zupełną musimy oddać sprawiedliwość prą- 
dowi umysłów w Niemczech i popędowi zaszłych 
okoliczności, który go wywołał. Rozprawy przeto 
nad reformą Związku są usprawiedliwione. Widzie- 
liśmy z zajęciem, jak dzienniki austryackie brały 
w nich udział, jakkolwiek sposób traktowania przez 


-| nie tego przedmiotu i kierunek przez nie obrany 


nie bardzo nas w pojedyńczych przypadkach zada- 
walniał. Wypowiadamy to GAIN ubolewamy, 
że dziennikom wiedeńskim częstokroć może w tój 
kwestyi wymknęło się nie jedno nie dosyć rozwa- 
ine słowo. Ważność sprawy każe nam być szcze- 


hyeny zbrobiono mordercę, która kilkadziesi 
ludzi zjadła, a drugie Gio aanika, nie „ez 
w to owiec, bydła it.p. źwierząt swojskich, z ja- 
kich w dodatku miała sobie rawió ucztę, do- 
póki siekierą przez wieśniaka nie zostałą zabitą. 

Odwołanie przeto tój wiadomości przez pisma 
tutejsze i zadanie fałszu pogłosce, zwróciło uwagę 
naszą zwłaszóza iż nikt z przyjeżdżęjących z pło- 
okiego o niczem nie wiedział. Skąd więc przeszła 
tą wiadomość do tak Poważnćj gazety jak jest 
Gazeta Akademicka (niemiecka) niewiemy; ale wi- 
dać że akademii owój brak na wiadomościach. — 

A propos hyeny i menażeryi, bawiąca w Warsza- 
wie menażerya Kreutzberga (syna) nie zadowoliła 
rh bowiem SE dzikich, po- 
- , dobrze wyraził się sprawozdawca 
w Gazecie Codziennej, jakieś net Met inh źwierząt- 
ka, najwięcej mogące być podaiesione do godno- 
tci szozeniąt, Między innemi jest niedź wiadek gor- 
szy od tych nawet z którym tańcują za trzy gro- 
sze cyganie, ale pomimo to, cóż powiemy: Oto 
natłok do menażeryi jest tak wielki, że czasem do- 
cisngó się nie można!.... 

c 


siada ona jak to 
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wszystkich, którzy tak jak wy Panowie macie na | dziennik przez prywanych Rosyan w Brukselli za-! wyprowadzane zagranicę a podwyższyć na towary 
sercu zbawienny rozwój rzeczy publicznój w Niem- | łożony (Nord), nie są przez rząd inspirowane.“ cudzoziemskie wyprowadzane do Turcji. Komisya 
czech, domagać się zaufania, że w stósownym cza-| Uczynimy tu uwagę, iż Journal. de St Peters- odbyła już kilka posiedzeń. Gdy w Tarcyi cło nie 
sie będzie umiał znaleść drogi, na których intere- | bouag mówiąc to o dziennikach rosyjskich, winien jest bynajmnićj zaprowadzone dla ochronienia we- 
sa Niemiec i Prus połączą się z nakazami obowiąz-| był zrobić wyjątek dla /mcałida liosyjskiego, któ- | wnętrznego przemysłu, i nie ma jakiegokolwiek 
ku i sumienności.* ry wychodzi w biórach ministerstwa wojny, które-|związku z wewnętrzną czynnością przemys'ową 
Ros a go redaktorowie są na etacie rządowym, a nieda- |rzemieSlniczą; przeto podwyższenie cła wchodowe- 
p J% wno naczelnym redaktorem był jenerał-major ksią. | go nie jest nakazane przez potrzebę opieki nad 
Przemowa metropolity moskiewskiego Filareta do|że Golicyn. Nie może przeto Journal de St Peters- przemysłem wewnętrznym lecz raczćj przez finan- 
Cesarza Aleksandra gdy wchodził do katedralnćj , bourg zapr eczyć, aby Inwalid Ruski, w taki spo- | sowe względy dla powiększenia dochodów skarbu. 
cerkwi Wiebowzięcia, jest jedynym znanym do-|sób redagowany, nie odb'erzł natchnień rządowych | Zważsjąc jednak na właściwość. stósunków eko- 
tąd choć nie wielkićj wagi wypadkiem politycznym |i nie wyrażał w polityce krajowój i zagranicznćj |nomicznych państwa tureckiego, względy te nie 
zaszłym w czasie teżniejszćj podróży Cesarza Ale- | myśli rządu, słowem aby nie był przynajmniej or-| wydają Się ważnemi. Kraj turecki oblany prawie 
ksaundra do Moskwy. Ww mowie téj, czy z własnego | ganem półurzędowym. Taki charakter zawsze da-|zewsząd morzem, zepraszą niejako okręty wszy- 
natchnienia a prędzćj idąc zą wskazówką rządową | waliśmy i dajemy Inwalidowi, niemieszając z nim | stkich narodów do. siebie; okręty te tem chętnićj 
metropolita jedną tylko myśl wyraził, iż Rosya dzię- |innych dzienników rosyjskich, z których np. Pszczó- | przybywają do postów tureckich, im łatwićj mogą 
kuje Cesarzowi Aleksandrowi za utrzymanie poko- |a Polnocna jest organem partyi wstecznćj, stron- | przy niskich cłach wchodowych, sprzedać wyroby 
ju którego sobie życzy. Metropolita bowiem w na- |ników byłego systematu, a Wiadomosci Pelersbur- | europejskiego przemysłu. Sprzedawszy te wyr. by, 
stępujący sposób przemówił: skie głównym dziennikiem st;onnictwa postępo-| zabierają ładunek złożony po większćj części z pro- 
„Prawowierny monarcho! Oglądając z radością | wego. duktów surowych krajowych. Wśród takich stó- 
twoje oblicze, nie możemy zapomnieć, że patrzymy sunków podniesienie cła wchodowego zniszczy 
na twórcę i stróża pokoju. Gdy na początku tego ‘|w części pociąg wabiący okręty do portów pań: 
roku groźne słowo wojny poruszyło ludy i rządy, stwa tureckiego i zmniejszy przez to zarazem wy- 
wtenczas najprzód z twojego tronu ozwało się we- wóz surowych produktów z kraju. Ten sposób wi- 
zwanie, ażeby powszechną pokojową radą zagasić dzenia rzeczy znalazł przecie i w łonie komisyi 
rozniecające się iskry wojny. Gdy mimotego zapa- kilku obrońców. s 
liła się wojna we Włoszech, rząd twój nawet „Pułkownik Safet-bej będzie pełaomocnikiem 
wśród trwania walki nie przestał czuwać nad za- Porty w komisyi granicznćj mającćj wytknąć gra- 
chowaniem pokoja w Europie. Dzisiaj także czuwa nice między Czarnogórą a Turcyą. Komisya aby 
nad nim. Oby Bógpokoju pobłogosławił również two- rozpocząć czynności oczekuje tylko ma przybycie 
im na przyszłość staraniom dla utrzymania zewnętrz- komisarza angielskiego.* 
nój i wewnętrznćj spokojności. Oby cię uzbroił i 
wzmocnił orężem pokoju: mądrością i sprawiedli- 
wością byś niemi wszystko zwyciężył co jest prze- 
ciwne pokojowi kościoła i dobru ojczyzny*. 
Jedoym z głównych celów: podróży „Cesarza do 
Moskwy był przegląd korpusu grenadyerskiego pod 
Moskwą zgromadzonego na manerwa polowe. Ma- 
newra te odbyły się wobec Cesarza 30 i 31 sierp- 
nia i 1 września na polach Hodyńskich pod Moskwą. 
Takim sposobem Cesarz odbył w b. r. przegląd i 
manewra wszystkich wojsk wyborowych, to jest 
gwardyi i grenadyerów; albowiem kilkanaście dni 
wprzódy był obecnym na manewrach obu korpu- 
sów gwardyeskich, które odbyły się jak zwykle co 
rok pod Petersburgiem, na polach Krasnoja; teraz 
zaś w podróży do Moskwy manewrowała wobec 
Cesarza druga część wojsk wyborowych, to jest 
korpus grenadyerski. Następnie przeglądał Cssarz 
korpus kadetów moskiewskich, uczebny półbatalion 
piechoty rezerwowćj i inne oddziały wojsk, oraz 
zwiedzał zakłady wojskowe. Za Cesarzem na drugi 
dzień po jego przybyciu do Moskwy, to jest 30 
września rano przybył W. ks. Michał, i w charakterze 
naczelnika artyleryi rosyjskićj był obecnym na tych 
przeglądach i manewrach; następnie zaś udał się 
do Toły dla zwiedzenia tamecznych fabryk broni. 
Cesarz ma jechać późnićj na Ukrainę i Podole 
i odbyć przegląd 3 i 5go korpusów armii, których 
część skoncentrowaną jest w okolicach Kamieńca 
Podolskiego. Książe Grorczaków Namiestnik Króle- 
stwa i naczelnik armii czynnćj jeszcze 7 września 
opuścił Warszawę udając się do Kamieńca, zapewne 
aby przyjąć Cesarza i być przytomnym na mane- 
wrach części armii pod jego dowództwem zostającćj. 
— Urzędowy Journal de St. Petersburg krótkim 
artykułem oficyalnym zaprzeczył wiadomości ogło- 
szonćj przez Norda,jakoby poseł rosyjski przy dwo- 
rze austryackiem p. Bałabin odczytał austryackiemu 
ministrowi spraw zagranicznych hr. Rechberg świeżą 
notę w którćj rząd rosyjski przemawia za koniecz- 
nością kongresu. Journal de St. Petersburg oświad- 
cza ze swćj strony, iż wiadomość ta jest zupełnie 
mylną; Rosya żadoćj podobćj noty nie wydała. 
Dzienniki rosyjskie radują się z tego zaprzeczenia 
w urzędowym organie; lecz powodem ich radości 
nie jest wysłanie lub nie wysłanie przez Rosyą noty 
żądającój kongresu, ale cieszą się z tego, że pół- 
urzędowe to oświadczenie jest dowodem iż rząd 
rosyjski uznał ważność dziennikarstwa i potęgę o- 
pinii publiczaćj, gdy po raz piórwszy zaprzecza 
półurzędowo krążącym po dziennikach pogłoskom. 
Iniemają one, że raz na tę droge Wszedłszy, mu- 
si iść nią daléj i prostować mylne podania dzien- 
ników, składając przez to coraz nowy hołd opinii 
publicznćj, starając się takową oświecić lub przed 
nią usprawiedliwić. W tóm się jednak mylą, że nie 
zawsze urzędowe zaprzeczania i sprostowania są 
konania, które przez ostatnie wypadki i doświad- zupełnie proste i wyświecające prawdę, często słu- 
czenie, wyrodziło się powszechnie mimo T znicy | 24 tylko do jej utajenia. © 
poglądu, że niepodległość i potęga Niemiec na ze- |.: Tenże sam urzędowy dziennik Journal de St. Pe- 
wnątrz i rozwój ich duchowych i materyalnych sił | terebourg oświadcza w osobnym artykule, że gdy 
na wewnątrz wymaga trwałego i' energicznego rząd rosyjski dał wolność dziennikarstwu swemu, 
współdziałania tychże sił i przeobrażenia ustawy RER dzienniki te nie myśl rządową lecz własne 
związkowćj w tymże duchu. Wszelako rząd pruski |Jedynie zdanie przedstawiają, a zwolniona cenzura 
ani demonstracyami  wywołanemi przez narodowe | ie zawier/ą bynajmniej kierować dziennikami, lecz 
przeświadczenie, ani też własnóm uznaniem tego tylko ograniczy się na wzbranianiu drukowania rze- 
coby się wydawać powinno najzbawienniejszóm, nie = i przeciwnych religii, moralności 1 porządkowi 
może się dać nakłonić do zejścia z drogi nazna-|SPV ecznemu. Przytaczamy tu dwa główne ustępy 
czonćj sobie przez sumienne uszanowanie praw Cu” tego artykulu: Ar z 
dzych, tudzież przez wzgląd na to co w tój chwili |  »*estesmy upoważnieni raz na pa i katego- 
jest możebnóm i do osiągnięcia podobném. Toż |ryc'nmie oświądczyć, iż dzienniki rosyjskie lub takie 
samo uszanowanie praw i ustaw jakie cechuje na- które za rosyjskie uchodzą, czy to W Moyi „Czy za- 
sze wewnętrzne stosunki, musi także kierować na- granicą są wydawane, przedstawiają | odjawiają tyl- 
szemi stosunkami zewnętrznemi względem Niemiec ko swoja własne mniemanie; rząd rosyjski tych 
i względem naszych sprzymierzeńców niemieckich. moiemań, ani pochwala, ani nag*nia, kan w naj- 
Przez wspieranie wspólnych interesów niemieckich prem sposób nie wiąże go Z AOTER ami soli- 
tam gdzie się można spodziewać praktycznych skat- |dsrao"" =- „Cenzara w ten tylko spos00 wykony- 
ków; przez Wzmocnienie sił zbrojaych ojczyzny, waną będzie, aby niepozwalać OŃWIĄ, rzeczy 
przez utrwalenie zApeWnLonych stosanków prawnych przeciwnych religii, moralności, Porz4”xOwi spóła- 
w całym obszarze Związku, Niemcy w obecnój |Cz08MU lab: uszanowania winaemu monarchom i 
chwili więcćj odniosą zapwne korzyści, niż przez |rządom. Ziesztą każda uczciwe mniemanie mą pra- 
przedwczesne wnioski zm an ustawy związkowej. |wo Błosu, tem więcój, iż dziennikarstwo rosyjskie 
Rząd mając postanowienie poświęcać nie>rzirwa- |nawet W Tozbieraniu Spraw wawnętznych Używa 
mie starania swoje dla tych celów, śmie u tych swobody rozsądnie. Ani dzienniki rosyjskie, ani 


rymi. Zdaniem naszóm, więcćj tu idzie o to, aby 
się przyłożyć do sformułowania stałych zasad, aby 
wspierać wedle sił jasne zapatrywanie Się, obsta- 
wać za tóm 'co się da osiągnąć i praktyczną ko- 
rzyść przynieść, aniżeli aby zajmować stanowisko 
doktrynerskie, dążyć skrajnemi drogami 1 rozpo- 
ścierać się z pielęgnowaniem celów stronnictw. Je- 
żeli my sami w naszym rozbiorze tćj kwestyi, bę- 
dziemy się zachowywać według dzisiejszego jej po- 
łożenia więcćj negatywnie niż pozytywnie, aby nie 
przesądzać rzeczy jeszcze nie dojrzałych, to niech 
nam w tćj mierze posłuży na usprawiedliwienie 
nasze przykład poważnych organów opinii publi- 
cznćj. 

Siostóżna Gazecie powszechnćj (augsburgskićj) 
odmówić świadectwa niemieckości w ogóle, i ży- 
wego udziału w sprawie ref.rmy w szczególe. Ale 
właśnie ona oceniając pewną broszurę o kwestyi 
reformy, następujące poczyniła uwagi, na które my 
się chętnie pi: zemy: 

„Zanim (w Niemczech) będzie można znaleść po- 
zytywne środki dla zyskania silnego stanowiska 
na zewnątrz, a zadawalnisjącego rozwinięcia się 
wewnątrz, należy pokonywać pospolite ideologiczne 
plany przeobrażenia, i jednostronność zapatrywania się 
powstrzymującą wszelki utwór wspólny. Należy ca- 
łym arsenałem przekonania faktycznego zbijać ró- 
żnorodne kierunki, które wychodząc z jednostron- 
nego stanowiska religijnego, z interesów partyku- 
laryzmu państw, lab też z osobistych sympatyj i 
teoremów, chcą zaczynać budowę konstytucyi nie- 
mieckićj od tego, aby to wszystko, co jednostron- 
ny ich pogląd uważa za niedogodne, potępić, albo 
też obcym odstąpić. Bardzićj niż kiedykolwiek po- 
trzeba teraz, brać rzeczywiste stosunki za podsta- 
wę obecnćj polityki niemieckićj i skupiać razem 
wszystkie uprawnione potęgi rzeczywistości polity- 
cznćj, a nawet najzłudniejsze ideologie porówny- 
wać z rzeczywistością, i siłą jej oporu i w miarę 
jakiemi się okażą, prostować je i niweczyć. Nie 
jedno piękne marzenie niechaj rozwieje się wtedy, 
niechaj zrodzi się poznanie, że budowla polityczna 
piemoże czarodziejską mocą stanąć śpiesznie goto- 
wą, ale się osiągnie za to wiele praktycznych, cią- 
głych usilności, mogących trwały skutek przynieść, 
jeżeli związawszy je z danemi okolicznościami, o- 
trzyma się dla powszechnego dobra mnićj wpra- 
wdzie błyszczący, lecz wykonalniejszy program, któ- 
ry Papo pokolenia dalćj będą mogły wy- 

łcać*. ży 
pro wadziwszy teñ długi i niejasny wywód Ga- 
zety Wiedeńskićj, poparty takiómże samém dowo- 
dzeniem Gazety Augsburskićj, do krótkich słów, 
ć można, że idzie tu o wykazanie, iż najpra- 
ktyczniejszą drogą do reform jest wyjście z okoli- 
czności danych, ze stosunków istniejących i mając 
główny cel przed oczyma, ulepszać powolnie to 
co jest, a nie szukać nowych podstaw dla przy- 
szłój budowy Związku. Wstęp cały „artykułu tego 
odnosi się do wojny włoskićj, a w nim główny za- 
rzut uczyniony Prusom. Dalej jest zastrzeżenie 
względem planu reformatorów, chcących wykluczyć 
z wspólnictwa związkowego wszystkie te kraje, któ- 

re nie są właściwie niemieckiemi. 

Niemcy. 

Właśnie miesiąc temu, jak pierwsze w państwie 
pruskićm miasto Szczecin złożyło adres Księciu Re- 
jentowi Pruskiemu, w sprawie organizacyi Rzeszy 
niemieckiej. Oczekiwano dotąd nań odpowiedzi, 
do którćj oczywiście przywiązywano stokroć wię- 
kszą wagę, niż do odpowiedzi jednego z drobnych 
książąt saskich, danćj niedawno przy podobnej spo- 
sobności. Otóż taka jest odpowiedź na adres szcze- 
ciński, dana pisemnie = hi 31 | ministra 

ewnętrznych pod d. h b 
"PRI. K. Wys. Książę Rejent Pruski raczył na wnio- 
sek ministeryum oddać mi wręczony „sobie przez 
was Panowie adres, abym go następnie ginowo. 
dzią zaopatrzył. Mając przeto z najni oŻ W ści 
zu oświadczyć Panom, iż miłemi były J. K. aj 
objawione w adresie uczucia wierności i s ania 
ku niemu, tudzież miłości i poświęcenia dia pro 
skićj i niemieckićj ojczyzny, dodaję pod wzg!¢ R 
zapatrywania się rządu pruskiego, jakie uznano za p 
trzebne w obec usiłowań około reformy zW19250" 
wój niemieckićj, co następuje: Rząd pruski uznaje 
również w cali obszerności słuszność tego, prze- 


Włochy. 


Oester. Ztg/dziwi się, że zgromadzenie narodowe 
w Bononii śmie występować w imieniu wszystkich 
mieszkańców Romanii i uchyląć rządy papieskie 
bez względu na te części „kraju, które -pozostały 
wierńemi i na zapewnienia dane przez Papieża. 
Uchwała zgromadzenia bonońskiego opiera się na 
tém, że lud Romanii wbrew swojćj woli i wiedzy 
poddany został w roku 1815 pod. panowanie pa- 
pieskie, które nie uznając swobód jakiemi się te 
prowincye: rządziły, zaprowadziło nową wadliwą |: A yar 3 z 
administracyę, nie mogącą zadowolnić mieszkańców, | Kronika miejscowa 'i zagraniczna. 
że kraj zostawał ciągle niemal w .stanie oblężenia,| raków 14 września. Bawi tu obecnie znany malarz pan 
że rząd nie umiał bronić swobód i życia swoich | Loefier, którego obrazy należą zwykle do ozdób. wystawy kra- 
poddanych, trzymając w kreju obce wojska lub | kowskićj. Przybył on w te strony dla przyjrzenia się obrzędom 
pozwalając na ich pobyt, że zniweczył równość |i uroczystościom ludu w okolicach Krakowa; a zapewno owo0 
w obliczu prawa i wolność osobistą i polityczną a | tćj podróży ujrzymy wkrótce w jakim obrazie sielskim, 
powierzając władzę zwierzchnictwa władzom austry-| — Sławny chemik profesor Liebig apadłszy ze schodów 
ackim cywilnym i wojskowym, zrzekł się tóm S4-| w Paseau, złamał nogę w kolanie; lekurże tuszą sobie jednak, 
mém tego zwierzchnictwa, że należy oddzielić rządy | że go od kalectwa uchronią. 
świeckie odźwładzy duchownćj, którćj ludy Romanii| — Temi dniami skończył się w Gradcu proces wekslowy 
szanować nie przestają. przeciw trzem Oszustom, z których główny oskarżony, człowiek 

— Kor, Austr. donosi z Parmy 7go ćo następuje : | bez: grosza majątku, bez wykształcenia, bez. znajomości nawet 
W. ostatnim plebiscycie, ze wszystkich mających | pierwszych prawideł obrotu handlowego i wekslowego, w ciągu 
w księstwie prawo głosowania, wzięło udział tylko | niespełna pięciu miesięcy zdołał puścić w obrót weksli za 
około 63,000, a w tćj liczbie 400 głosów było prze- | 1,150,000 złr., z których 500,000 złr. zostało jeszcze nie wy- 
ciw. Otóż kraj liczy około 600,000 mieszkańców, | kupionych, a 697,000 złr. nie przedstawionych. Drugi oskarżony 
a odliczywszy około. 400,000 na.kobiety, dzieci i| podrobił 127weksli na wartość 215,880 złr: a przecież w mieś- 
chorych, a nawet dla większćj pewności. przypu- | cie tąk nie wielkiem, nie handlowćm, poszkodowani nie dowie- 
ściwszy, że liczba uprawnionych do głosowania nie | dzieli się zaraz o tóm fałszowania. Na wytłumaczenie możności 
200,000 lecz „tylko 150,000 wynosi, to i tak wido- | tego oszustwa służyć to może, iż wysoka lichwa tak zaślepiła 
cznóćm jest, że większość uprawnionćj do gloso- | wielu, że się dali chwytać na lep oszustom, a nadto mA mj 
wania ludności nie złożyła wotum swego, a przeto | wała od skarg w przypadkach zawiedzionego kredytu. 
nie może być mowy o prawdziwym wyrazie opi: | — Ażeby zbadać jak dalece cholera jest zaraźliwą, zrobiono 
nii publicznćj. Według doniesień z Florencyi, w sa- | próbę w Halli. Jednemu z ubogich uczniów kliniki ofiarowano 
mém nawet ognisku rewolucyi pojawia się niezgo- | sto talarów, jeżeli zechce odbyć ma sobie tę próbę i położy 
da między partyą Ricasoli, która obecnie znajduje | się w łóżko, w któróm przed chwilą jeden choleryczny żyć 
się u steru rządu, a partyą Montanelli, chciwą do- j przestał. Uczeń przystał na to, licząc na spieszną pomoc jaką 
stać w swe ręce władzę. Usunięcie z służby sar-| mu udzielą w przypadku gdyby się zaraził. Rzeczywiście w krót- 
dyńskićj Garibaldego, d'Azeglio, Fanti i Manfredi, | kim przeciągu czasu okazały się wszystkie zjawiska tćj choroby. 
uważanóm jest tu jak i wszędzie przez partyę re-| które wszelako śpiesznie ustąpiły za udzieleniem kaotorych 
wolucyjną za oznakę, iż kierownicy : stronnictw | środków lekarskich, a bardzićj jeszcze po zapewnieniu profes 
żywo pragną skoncentrowanego kierowania sił wo- | że nietylko żaden choleryczny w tóm łóżku nie leżał, lecz omen 
jennych w środkowych Włoszech. Wiadomą jest| tak łóżko jak i pościel zupełnie są nowe i dotąd nie był 
też rzeczą, iż W- ogólności wszystkie głosowa- | używane. zj 
a s ai rewolucyjnych tak tutaj jak i gdzie- 
indzićj odbywały się z pewną wystawnością teatralną. FUTOZZW 2 AB Só r 
Naprzód szumne mowy, potóm bójce gło! LD uegląd polityczny. 
sowania, hnczne oklaski, przystrojenie miasta cho- == 

Depesze telegraficzne. 
Marsylia 12 września, Jazda marokańska u- 
derzyła niedawno na dwie forpoczty francuskie 


rągwiami, illuminacye. Całe to urządzenie odbyło 

się kolejno w Parmie, Modenie i Bononii. Człon- 
na granicy algierskićj; lecz Marokanie zostali od- 
parci. Król Belgów przybył w niedzielę do Wa- 


kowie konwentu (zgromadzenie narodowe) w Bono- 
nii wznieśli się nawet tak wysoko na szczeblach 

lencyi w podróży swćj do Biarritz. Hr. Reiset wró- 
cił z Włoch. 


fantazyi, że nawet postanowili, niewiadomo jak da- 
lece na seryo— waiąść pod obrady wniosek wzglę- 

Petersburg 13 wrześnis. Według wiadomo- 
ści z Kaukazu z 26go sierpnia, Szamyl został 


dem zebrania przez ludność Romanii składek na 
wzięty w niewolę i posłany do Petersburge. (De- 


odkupienie Wenecyi za grabe, pieniądze. Przede- 
wszystkióm jednak wziąść na uwagę należy, że sa- 

pesza o tym wypadku, lecz bez daty doszła już nas 
wczoraj przez Berlin). 


me nawet podatki w Romanii nie wpływają dość 
regularnie 1 że rząd tymczasowy nie może się by- 
najmnićj chlubić gotowością do ofiar i jednozgo- 
dnością wszystkich mieszkańców. dna 


Turcya. 


Powtórne powstanie greckie na wyspie Krecie 
czyli Kandyi, przybrało znów groźne rozmiary. Oto 
co o nim d ardh z Carogrodu pod d. 3 t. m. do Ko- 


Madrycka Cor. 

rycka Cor. autogr. utrzymuje, że rząd mā- 
rokański wysłał 4000 ludzi proś tym pokole- 
er które Ceutę napadły, a to dla ukarania 
ich, jakoteż że zostawi przed Ceutą znaczne siły 
wojskowe dla zapobiężenia dalszym napaściom. 
Załoga Ceuty została wzmocnioną. Inna wiado- 
mość z 9go z Madrytu zaprzecza, aby otrzymano 
tam notę angielską z powodu Maroko. Korpus 
do Afryki przeznaczony, będzie wzmocniony. Je- 
neral: Kstangue wyjechał do Madrytu, aby przy- 


r tstryackiej, 
p Wiadomości z wyspy Krety 54 bardzo niepo- 
kojące. Gubernator wyspy Hussein-pasza zażądał 
uwoloienia, jeżeli Porta nie da mu zupełnego peł. 
mocnictwa do energicznych działań. Cała chrześci- 
ańska ludność chwyciła za broń; podatków nie opła- | śpieszyć odjazd wojska. 
ca wcale ang, opłaca je bardzo nieregularnie. Siły| Powtórne powstanie greckie na Krecie jest wisto- 
wojskowe jakiemi rozporządza gubernator, są ma. | cie groźniejsze niżli głosiły to pierwsze wieści 
łoznaczne. LUdność muzułmańska wynosząca około | z Carogrodu; okazują to wyraźnie list ze stolicy 
40,000 głów licząc w to starców, kobiety i dzieci, tureckićj zamieszczony wyżćj pod oddziałem 
jest prawie otoczoną i trzymaną jako, zakładnik. | „Torcya*. 
Powszechne starcie łatwo wyniknąć może, a nawet. Druga poczta wschodnio -indyjika 2 wi:domn- 
i teraz popełniają z obu stron wiele gwałtów, Wi. |ściami z Bombaju z 21 sierpni:, smutni jsze dla 
dząc ten smutny i grożay stan rzeczy, należy ró. | Anglii przynosi doniesienia niżeli poczta z I .|.y. 
wnie „jałowa » że nie uczyniono zadość skargom ty, którćj treść wczoraj podal śry. Tak w Pundża- 
Kreteńczyków przedstawianym od lat Wielu, jak bie jak na drugim końcu ladyj w wielkor:ą 'z= 
z drugićj strony naganiać trzeba gwalty jakich się twie maądraskiem, gdzie dotąd spokój panowsł 
teraz dopuszczano.* zę objawia się wzburzene mę '*y ludn śię mach z 

Przypominamy, iż niedawne wieści, którym nie- metsńską. „W Dakanie W mieś i3 Hydr bid o- 
dowierzaliśmy, głosiły, że terażniejsze zaburzenia kszały się ślady buntu W dxó h pułkach ja:dy 
na Krecie Są małój wagi, że wkrótce uśmierzone- | krj>wćj. D slekiemi 53 Przeto jezzcze Angl cz ol 
mi będą. Fakty zadsły kłamstwo tym wieściom. | przywić sni s,okoja(ści w Iądyach i zare cnie- 
Daléj Korespondent z Csrogrodu do Korespondenryi nia sob e w nich panowania nadal. R zygnacyjne 
Austrygokićj piszę co następoj? 9 Innych sprawach plemie Iadysm Tat poruszywszy się i siłę swoją po- 
ia zj n ia : i | znawszy, nie tak pręjko s'ẹ uspokoi. 

„Porta wyznaczyła komisyę mającą rozważyć, 
czy nie należałoby zniżyć ceł na produkta krajowe, Anioni Kłobukowski Redaktor odpowiedzialny, 
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Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


(w walucie austryackićj). 
raków 14 września. 


— CZAS z Ozwarika 15 Września 1850. 


Przychodzą: 
do Krakowa z Wiednia 9, 45 rano; 1. 45 wieczór = 


x Wrocławia i Warszawy 9. 45 rano! 


żądają | płacą 5. 27 wieczór = z Ostrawy (peser Bogu- 
Banknoty pekia aa = złr. now.. . . słp.| 384 | 376 min (Oderberg) z Prus) 5. 27 wieczór = 
nble 0 zkowe aglo , . . ,. w... 2E8ŁÓWA D == 
TORY praskie za 150 slr. now. . . :'. . s = i ee z 45 wie e 9. 45 wiecżór== 
Srebro nowe: i. « ipt pe Be erep sr. | 124) | 123 > w: : 
Półimperyały rosyjskie ary rety rż 10 — 9 80 do Rzeszowa z Krakowa 12. 10 w poładnie; 3. 10 
Napoleoqdory 20-fr. .... . . . . . . + „ | 9 80 | 9 60 popołudniu. 
Dakaty holenderskie ważne. . . . . . . p | 5 TB | 5 60 | nen EZ WE AEC ESA A 
austryackie , „5% 2 «3 6 5 85 |- 56 70 
Listy sastawne galiyjekia s kaponami.. w |s4oty BA. Przyjechali od 13 do 14 września. 
Obligacye indemn. s kupon. , . . . « - „ [75 — [184 — HOTEL POLLERA. Jotslow Kajetan pryw. z Czerniowio. 
Pożyczka narodowa z r. 1854.. . . . « y |79 — (77 — (Borecki Józef urz., Kraus Jan nadkom. pol. ze Lwowa. Józef 
Akoye kolei galicyjskićj za sztukę >. . „ |66 — (63 — |Neroyx Lewicki ob. z Podola. Łaniewski Gabryel właś. dóbr 
Listy zastawne polskie z kuponami. . . słp:| 100 | 99 a Iwonicza. D mbaki Hósar ob. z Oświęcima, Lob ponjamin 
; I i up. z Mysłowice. £enudorff Karol inżyn. z Wrocławia. Cho- 
si pea- om M września. ge 54 r bsy 56 lewiński Władyst. kand, prawa, Kubitaki Kdward verwslter 
za 5 sę p aana N CS dat 03 50 z Bórlina. Alfred hr. Pes wł. dóbr x Bobinia. Eustachy bar. 
mper m f AMI w og ności: Żor 121 75 Horoch. wł. dóbr x Rzeszowa, Seeger Jan. kup. z żoną z Wio- 
Par 34 0 fi i eT MIYWOSIA (0 49 40 dnia. Białobrzeska Karolina właś, dóbr z Jaworznia. Saeger 
Da a odowoboby., Kia „sinyiąsy 5 75 Hugo adm. dóbr z Niklowie. Nowosielska Marya oh. z fam. 
5 ri liki I ob viodjdb vobi F k s 713 25 z Królestwa. Komarową Helona ob, x Tarnowa. Foliks Dunin 
TE ERS BA zh 539) dE. gą Brzeziński, Garbaczyński Wincenty wł. dóbr z Galicyi. Gór- 
4 home er see tte" tl fO 58 ag (eki Maoiój wł, dóbe wżoną z Karlsbada Skrzyński Ignacy 
i eqe noT” .DiSTE 5 WOJISDOTY, WaN wł. dóbr z Strzy wa. Hp osa Jan wł. dóbr z fam, Ma- 
h P aE w. Siong Jea, 297 50 gierski. Leon nąuczycie| z Zaozernia. Sachs Adolf Dr med. i 
Losy Wr, POS. 1. "ią se. 116 — JON". » Wiedoia. Kastel Bernard radca x synami z Cieszyna. 
» n» RE koda: GAR "| 108 so  |Zepslski Józef wł. dóbr z żoną z Węgrzynowio. A 
wła km E EITI I 18 30 | HOTEL ROSYJSKI, Władysł, Turkułł, Winoonty Vivien 
onys ais daj Gaei Disig 2 — dą Ptetosykzem, Onufry Tarkat? ob. z Drezna. Józef Michal- 
Qnligaryć latoma. EU] B. Grózouaisi a19 — /|hi,radoa honorowy z Warszawy. Ignacy Jordan właś. dóbr 
Akoya mz et rde LS o A yag -.. |” gnowio. Wład. Paszkowski wł. dóbr s Radziszowa. Mar- 
a 2 ruchomego - - « EEr a 27 40 cii Podgórski kó. z Regalio. Joaóhim Hochfeld kup. z Ma- 
~ ok A fransusko-anstryaokić 261 560 rignbada. Teresa Friiblingowa żona adwokata z Franzensbadu, 
kolot- ‘zaa - = 222 | Paweł, Witzki obywat, s Wiesbaden. Mieczysław Kozłowski 
Lwów 12 września. wł. dóbr z Jarewic. Jndrer ck. por. s Wiednia. Felicyan Al- 
Dukat holenderski. - « + » « > « e» « o « | 6 78 | 5 70 |tonberg sptekarz z Kołomei. Lubin Rogawski, Ignacy Dem- 
austrynoki » « « - . . - - «:.|58t|674 |bińwki urz. s Wioliozki. Kornel Kleczkowski major belgijski 
Półimperyał rosyjski ours sila ps 991 | 978 |z Prus. Edward i Wilhọlm- Freindowie właśc. dóbr z Prus 
Rabeł rosyjski + 6740 40200 43401 ve «> 1892 | 1.87 | Maurycy Kehimann kup. z Tarnowa. Fryd. Załarzewski c.k. 
Talar pruskie ei.. » « +5 ro: 4.4.36 * . {187 | 160 |kapitan z Krainburga. Włodr. Zuchajewski ok. por. zo Lwo- 
Pięciozłotówka polaka o 1-5 © a © — — fw. Kogeniusz Pelikan ok. kapitan ze Btryja. 
Listy zastawne galio, beż kupon. . . . . . [82 46 81 83 ; Wyjechali Jówof Michalski radca bon. do Galioyi. Ignacy 
Oblig. indemn. bes kapon. i! oo « « . «'» |72 88 |72 25 | Jordan wł, dóbr do Janowio, Marcin Podgórski ksiądz do Re- 
Pożyczka narodowa ben/kuron. ; a 78 23.77 13 cya. kę blizna żona Le agp, do Fpogola, Joa- 
= [chim Hochfeld kup. do Lwowa. Jndrer ok. por., Felicyan Al- 
— wiza 12 wrseśnia. rabli|.— [6 52] tonberg apt. do Wiednia. Franciszek Trzecioski wł. dóbr do 
HMporyady: 4] o 61411) -Wo gie <Pętosioś — *|Gorajowio. Lubin Rogawski major belg. do Paryża. Ignacy 
Obligi skałkowa ZAYDCZAĆ » 2|4% Lege zyk zyka Maurycy Kabina kupiec do 
e żinoolajszitw 39d sagi arnowa. Edwar belm Freindowie wł. r do Prus, 
Listy Pea i zowośk TO rabli |t4 75 sta 18 HOTEL DREZDEŃSKI. Tannenbaum Karol kup. z Czer- 
ROR | Z ]niowio. Lor Massmann kup. z Wiednia. Leonard Jarosch urz. 
3 września, z Tarnowa: 
Nap reż tra Dris al oii Wyjechali: Raciborowscy Kazimierz i Stanisław wł. dóbr 


Banknoty austrygokie w mon. 


~ z w mon. mowój. . . . | 794 — 
Polskie bilety bankowe: >ii o s » « o ei | 863 = 
„listy zastawne, - + - » « » + +." 85; — 
Poznańskie listy zastawne i, E De AA. — |98; 
» n 3 - + 31 = | 864 
Oblig. kolef ktaku-saląsk.» > 0. 2:| — | — 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 


CENY ZBOŻA. 


Na targowicy publicznój w Koskonia w trzech gatunkach 


(W walucie nowój aastryaokiój.) 


Wyszczególnienie a 
produktów 
z. w. pszen. zimj 3,62 | 3,76 320 
„ jarój. - |-|— — |-|- 
a pezon aról | ą8 | 2.58 | 210 
pe jęcumienia . 1/88 p 5 |--|— 
y OWS% —|= 12;|--|-— 
„ grochu. 3,26 | 3,50 | 2,70 
jagieł . 4)— | 4)25 | 3,20 
5 fasoli. . slso | 4|— | 3/35 
„  tatarki —|— [| [--|- 
„ prosa - - « |= |=|= |--|-- 
„ rzopaku zim. |-|= |—j— |=|— 
5 ziomniak. now|—|- |-|88 |--|— 
Cent. w. siana. . - |-— nE ÓW 
hl leca wotowogoj=|- |--15i|---- 
gga wołowego 3 
» „= drobnego . |—|— —183 |-|— 
„ polędw. wot. |-|— |7 18 |-— 
Splrytusn garn. saw. 
mas.2 hal. 1 1148 
s opł. na 90" Tręles.|—|-— 3— |--|— 
Qkowity ZAK z — | 2— |--— 
Masła śwież. garnio 
maj y teti i1 2175 | 3;— 4 2/50 
Droż wanienka | 
s piwa marcowego |—|— 1| 5 |---— 
dto. „. duboltswegoj—|—,|-)90 |—|— 
Jaj kurzych kopa . |-|— |--170 |—|— 
Miarka ozyli /, meoy 
Kaszy jęczmionnój. . |-140 |—143 |-—!32 
»  Szęstochowsk. || | 1/35 |—|— 
» Pszenicznój. . | -| — |-|60 |—|— 
» perłowój. . .| 115] 1/25 | —/75 
»  tatarczan, całójj—|-- |-|70 |--| — 
p, 16  Rapanójj—|— |-|63 |--|— 
Pęcaka - oderati |-— kelta |--|- 
Myki z pod- krapek |-|-- lo E a 
tatarozanćj. , —bs ERS 


Radzca Magistratu: 
Łoziński. 


Komisarz targowy: Jezierski. 


Adjunkt: Bukowski. 


Pociągi 050D0W© NA Kolejach żelaznych 
od 1go Sierpnia 1859 r. 


9. 45 AAA 
30 rano; — do à 
z Wiednia do Krakowa 1 rano; 8. 30 Wieczór. 
1 Ostrawy do Krakowa 11 rano. 
z Granicy ju Szczakowy 6. 30 rano; 
udniu. 


z Szczakowy Ai Granicy 10. 15 rano; 1. 48 popołu- 


u; 1.56 wieczór. 


1 Rzeszowa do Krakowa 
popołudniu. 


W Drukarni „CZASU“ 


1. Gatanka | LI. Gatunku UL. Gatunku 


2. 6 po po- 


10. 20 przedpołudn.; 3. 10 j 


na Podole, Różecki z żoną wł. dóbr do Warszawy. Salomon 
Fisch ajent do Jasła. 

HOTEL SASKI Franc. Klejber ob. z Biały. Stefan Bako- 
wski ob. z fam. z Polski. 

Wyjechali: Ludwik: Bajer wł. dóbr, Kazimierz Sobierajski, 
Teofil Trzebiński ob, do Polski. Romuald Szymański obyw. 
do Gruszowa. Kazimierz Meciszowski ok. katastral. komisarz, 
Tytus Drochojewski wł. dóbr do Galicyi. Józef Braun oficyał 
do Wieliczki. 


"muse mt y. 


Dobroczynne ofiary 
Dla nięszczęśliwych Grndzińskich nadesłano na moje ręce 
od dnia 13 bm.: Jol. Fl. złr. 10; Jaś B., cent. 20; Terosia Z. 
cent.*25; NN. oent. 20. 
Kraków 14 września 1859. 


(165-1) Dr. Jakubowski Maciej. U 
LJ 
Pisarze 
Banku pobożnego 
) w Krakowie. 


Na żądanie strony interosowanój zawiadamiają, iż od xa- 
stawó) korali nici trzy ważące łótów 15 z w dniu 24 marca 
1857 r. do Nr.'40. pod literą Z. w Banku pobożnym : zasta- 
wionego, wodłag oświadozenia zgłaszającój się o wykupno 
jego osoby, kartka czyli rewers bankowy zaginąć miał, — 
przetó wzywają wszystkióh interes w tem mieć mogących, 
aby:e wykupno/sastawu tego, najdalój do dnia 1go listopada 
r.b. zgłosili się, gdyá w rasie, asętosenia się, fant rzo0z0- 
ny osobie z awa się, po tym upływie oznaczonego oza- 
su niezawodnie wydanym będzie, * (762-1-3) 

Kraków: dilg 13 września 1859 r. 
Ksiądz M, Tylkowski. Stachowicz P. K. B. P. 
EZ EOKA a ać 

(Nadesłane) 

Karma dila koni £ bydła amerykańskiego fsyologa 
koni Rarey, uzyskała Jiż dla swych śzózególnych własno- 
ści na obóch półkólach. ziemi ogólny uznanie; najbardziój zaś 
i najozęścićj używa się ton wyborny środek w Anglii przez 
najsłynniejszych gospodarzy i posiadaczy koni, ponieważ nie- 
tylko utrzymnjo i pomnaża Świężość zewaętrzną i siłę do 
pracy, lecz oraz z powoda swéj więlósttonnio wypróbowanój 
skutecznóści użyty być móżo z niezaprzeczoną korzyścią u 0- 
wiec, świń i wołów, gdyż u „wszystkich: tych wymienionych 
zwierząt szybkie wzrastanie miosa, a szczogólniój u krów 
tworzenie się mleka wzmaga. Ta amerykańska karma dla 
koni, którój użycie wyglądanie, a tem samem i wartość zwie- 
rząt o 20 — 30%, podwyżoza, miała jednak dotąd dla au- 
stryaokich pośladaozy koni i gospodarzy: tę ważną niekorzyść, 
że jój cena za wysoką była; a do tego jeszoze oprócz tego i 
stosunki waluty poliogóne być musiąły, 

Ta niekorzyść jednak ustaje teraz uupołnie, a zakupno tego 
środka leczącego, atajo się každemu Patwo przystępnem, od- 
kąd Pan Ktwizda, aptokarz obwodowy w Korneubarga, któ- 
ry za owe: poprzednie wyszozególnianię się w tym fachu już 
od Towarzystw ochrony SWIeTzĄt w Paryżu, Wiedniu i Mni- 
chowie najchlubniejsze uzyskał uznania, po dłagich sumien- 
nych próbach, zdołał uzyskać sposób wyrabiania karmy dlą 
bydła i koni przez Raroya Wynalczionćj tak dokładaćj, że 
między jego wyrobem a Oryginalnym. Raroya, podług urzę- 
dowego zdania dotyczących znakomitości, tak co do jakości i 
ilości we "ER użycia składowych ozęści, nie zachodzi 
najmniejsza różnica, Z powoda tym sposobem o więcój jak 
połowę osiągniętój taniości tój przez pana Kwizdę » tak nie- 
zaprzoozonym skuikiem na krojowy targ wprowadzonćj kar- 
my, mośną się słusznie spodziewać, żę dobroczynny wyna- 
lażek Amerykanina Rarey, któremu angielski chów bydła w naj- 
nowszym ozasie tak świetno stanowisko zawdzięcza, także i 
u nas corax więcćj usnanie i 5 każdym dniem coraz większe 
rozszerżenie w wszystkich warstwach znajduje. 

RZS M la adia | manny W 0 DO MI 
og "I rodowita Angielka lub Francuska po- 
i angiejadająca przytem język niemiecki, francuski 

gielski doskonale, także cokolwiek muzyki dla 


dawania początków i osoba z wykształconym umy- 414 


słem i sercem, zdolna do udzielenia nauk Panien- 
kom już zaawansowanym, potrzebowała miejsca 
Nauczycielki, ma się zgłosić do Drukarni Budweż- 
sera przy ulicy Grodzkićj pod L. 17. (132-2) 


WEF” Co dzień świeżych 


WIN 0:$xGR0 


WIEDEŃSKICH"$BĘ 


Drożdży prasowanych 


dostać moźna częściowo w Sklepie w domn pod L. 27 w Rynku 
głównym w Eenkowia to jest pomiędzy gmachem Rządu kra- 
jowego a sklepem Wgo Szulca. (116-3-5) 


W Państwie Poręba Zegota 
położonem o pół mili nad Wisłą, do którćj 
prowadzi bity gościniec, jest do sprzedania 


1,000 siągów szczepu 


z siarkowego, jodłowego i sosnowego drzewa. 

Bliższą wiadomość powziąść można w Po- 

rębie w Kancellaryi Administracyi Dóbr, 
(164-1-3) 


ZAWIADOMIENIE. 


domu Komendy Fortecy na 
Stradomiu Nr. 9 na dru- 
giem piętrze są różne Mieble, Ińocz i 
para Koni z szorami z powodu wy- 


jazdu z wolnćj ręki do sprzedania. 
(155-4-3) 


DIRU CIAO 


z przesyłki pp. Antoniego Gibbs i Syn w Lon- 
dynie, po cenie 6 tal. pruskich 25 sgr. za, 
centnar wagi wiedeńskićj, nabyć można u p. 
Karola Herrmann w KRAKOWIE, 
J. Bloch £ ©. w WROCŁAWIU. 


Ces, król. uprzyw. 
KOLEJ GALIC, 


HAROLA LUDWIE A, 


0d 1go pazdziernika r. b. wydzierżawioną będzie RESTAURACYA 
w dworcu Kolei żelaznej stacyi WdĘbicy, a chcący ją zadzierżawić, zechcą oferty 
czynszu rocznego majpóznićj do 2050 b. m. do Zarządu Ruchu c. k. uprzyw. 
Kolei galicyjskićj Karola Ludwika w Krakowie nadesłać. 

Ofiarujący powinien złożyć jako kaucyę 100 złe. w Kasie zbiorowćj Zarządu ru- 
chu ek. uprzyw. gal. Kolei żelaznój Karola Ludwika, i załączyć do oferty otrzymane 
pokwitowanie na nią, równie jak i świadectwo moralności i funduszu majątkowego od ck. 
urzędu powiatowego i wyrazić w niej, że warunki dzierżawy, które w kancellaryi Zarzą- 
du Ruchu do przejrzenia rip czytał i zrozumiał. 

Kaucye nieprzyjętych ofert zwrócone będą za okazaniem pokwitowania Kasy 
zbiorowćj. 

Kraków dnia 8 września 1859 roku. 


Z Zarządu Ruchu c. k. uprzyw. kolei galic. Karola Ludwika. 


Nowo otworzony | 
HOTEL BUROPEJSKI W. SAMBORZE. 


, Uwiadamiam Szanowną Publiczność, że opuściwszy dom zajezdn od T z 
ronami, którym utrzymywał przez lat kilka, otworzyłem w zaldowśnić pees 
służyło zą wygodne pomieszkanie prywatne, na trakcie do Przemyśla, obok e. k. cyr- 
kularnćj apteki, nowy dom zajezdny pod nazwą > r 


Hôtel de l'Europe. 


Obszerny ten budynek zrestaurowany całkowicie, nowo umeblowany, i urządzony z wszel- 
ką wygodą, zaopatrzony w wyborną kuchnię i skorą usługę, zalecam PP. podróżnym 
z tém zapewnieniem, że go nigdy bez zupełnego zadowolnienia nieopuszczą. 

(49-23) Antoni Milerowicz dzierżawca hotelu. 


X 


(163-1-3) 


WAREREDEDEDEDEREODEDEZERE| 
MSF" Najnowsze ©. k. wył. uprzyw. wyroby wykwintnój farmacyi toaletowój. -3g 


POMADA ROŚLINNA MYDŁO OLIWNE 


w laskach. balsamiczne, 
> 


POMADA ta laskkowa za upoważnieniem Dr. Lindes MYDŁO OLIWNE balsamiczne 


w Bórlinie kr. pr. professora chemii, zmieszana staraniem podstawie najświeższych doświadczeń ch (ała tepisi 
według najwłaściwszego techniozno-chemicznego postępo- wii altydko, czystość, ale także miękość i r arimay 
E a przez te zalety ozyni zadość wszelkim wymaganiom 


wania li z samych tworów toś „wpływa 
bardzo, zbawiennie na porost włosów, utrzymując je zupełnie dobrego mydła do toalety i dla zdrowia, i 
dla tego zalecić je można jako łagodne i zarazem A 


pilchnemi i broniąc od wyschnięcia; przytóm nadaje 
moone do mycia codziennego nawet dla dam i 


włosom piękny połysk naturalny i zwiększa ich 

giętkość, a zarazem bardzo jest dogodną do wmoco- dzieot, przy całćj delikatności i draźliwości ich skóry. 
0, k. wył. uprzyw. O OLIWNE balsami- 

ozne sprzedaje się tylko w paczkach białych z ozar- 


napisem, a na przodowój i i 
E- kra apt TrWkÓWARA Ge j ich stronie umieszczona 
wa: „Gesetwlich deponirtć 


Cena oryginalnój paczki 35 kr. wal. austr, 


qydednim ozubów. i. POMAD 

. k. wyłącznie uprzywil. P A ROŚLINN 
w LARLRGŃ? syrzódźje się tylko w oryginalnych aan bara 
których etykiety urzędownie zadeklarowane sporządzone 
są na zielono i złoty bronz. 


Cena sztuki oryginalnój 50 kr, wal. austr. 


erwono, zawierająca sło- 


Wewnętrzna wartość pomienionych kosmetyków niepotrzebnóm czyni wszelki k 
== mała próba wystarczy już nawet, aby się Ari ekonać o stósowności id bieli Błonie ode 
ków === a takowe wyłącznie i jedynie prawdziwe sprzedają się p yoh srod- 


w Krakowie u JÓZEFA BARTLA, 


tudzież w BIAŁEJ u Józefa Bergera i Kar, Demskiego — w BOCHNI u Niedzielskiego — w BRODACH u Ne 

. > a um 
Kornfelda — w OZERNIOWCACH u Ign. Sohaticha d T. Zacharyasiewicza — w DOBROMILU u p. Antoniego Oina 
towskiego — w DYNOWIE u piekarza Feliksa Baranigckiego — w GORLICACH u aptekarza Waler, Rogaw. 
skiego — w JAROSŁAWIU u Ignacego Bajana — w JAŚLE u aptekarza Ignacego Łukasiewicza — w KOŁOMYI 
u 8. Wieselberga— w KOMA NIE u aptekarza Aleksandra Emperle— we LWOWIE u wdowy Willmanowój; u B 
nifacego Stillera i u aptekarza Franciszka Tomanka i Syna — w LISKU u aptekarza Rob. Barańskiego » MY- 


ŚLENICACH u Jakóba Dzięgielowskiego — w NOWYM-TARGU u Karola Laura — w PRZĘ RE 
98 e mix RZESZOWIE u Ign. Schaittera — w SAMBORZE u Redenhaisis SI YW SADO RZE D parar 
arza Aleks@rabowioza — NIATY Jana Jaklicza —w SĘDZISZOWIE u Jana Kownackiego — w STRYJU 


u aptekarza J. Gormanna — W YNIE u Marcellego Niemczewskiego — w STANI 
uiańsk a w  OMIOACH Fry ówefa o Pope, "TARNOPOLU u Maria Śliwki wra u pp. To- 
niańskiego— w WAD u Franci ina — w ZALE u Jó; 
CZOWIE u Andrzeja Gottwalda. ciszka Foltina ZYKA ue E 


SREDEJEDEDEDERERALZZEZE 


SPOSTRZEŻENIA METEOBOLOGICZNĘ, 


a|a| WYS bar. | stan ciep.| wilgotn. 
F ż w lin. par podług | powietrza i kieranek 
So | ki Renumura| wsględna następnie wiatru 


13| 2/329” 21 | -+12 0 
10/329.. 38 69 
6/329 232 36 


